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długoletn i członek Rady nadzorczej naszego Towarzystwa
rozstał się z tym światem dola 15 grudnia b.r. w Warszawie

W z m a r ły m  tracimy nieodżałowanego i oddanego towarzystwu 
współtowarzysza pracy

Cześć jego świetlanej pamięci!

lada Nadzorcza i Zarząd Towarzystwa Bórniczo- 
Przeiiiystowego „SATURIT Spółka Akcyjna

Geny ogłoszeń
»  w ie m  milime­
trowy pried  1 eloty 
w tekście 50 gr,, za 
tekstom 40 gr. Ogło 
szenia tabelarycz­
ne 50 proc., a świą- 
t e z n e  25 proe. dro­
żej. Drobne ogło­
szenia po 10 groszy 
Dla postukujących 
pracy 5 gr. za wy­
raz. Najmniej 1 zł. 
Za lasirceienie miejsca 

dolicza s!ę 25%
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Zmarły, jako niezmiernej dobroci człowiek i życzliwy przełożony pozostawia w sercach naszych
szczery ż a l
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gimnazjum im. Emiiji Plater Sosnowcu
Wczoraj odbyto się w Sosnowou 

uroczyste poświęcani© aowowybudo 
wanogo, okazałego gmachu gimna­
zjum państwowego im. Esmjji Pla­
ter.

Uroczystość rozpoczęła się nabo­
żeństwem w kościele parafjalayiu 
w Sosnowcu, które odprawi! ks. ka­
nonik Jankowski, kazanie zaś do ze­
branych uczenie gimnazjum oraz de 
legacyj różnych szkół i licznie przy 
byłego starszego społeczeństwa, wy 
głosił ks. prefekt -Ługowski.

Po nabożeństwie udano się pucho 
dem do gmachu gimnazjum, gdzie 
do zebranych przemówił p. Żebrow­
ski, a następnie ks. kanonik Gola.

Mówca w swojem przemówieniu 
podniósł, że młodzież dzisiaj cieszy 
się szczególną opieką władz i s ta r­
szego społeczeństwa, czego nie do­
znawało starsze pokolenie,

Skołei licznie zebrani udali się 
do pięknej auli gimnazjum, przy­
strojonej uroczyście, gdzie przemó­
wiła dyrektorka szkoły p. Strączytf.* 
ska, dziękując tym wszystkim, któ­
rzy przyczynili się do wybudowania

MBBB— — HM
W  lita In. la f il i i
wysiedlonych z Jugosławp

BUDAPESZT, 15. 12. Ojciec św- 
ofiarował 3.000 pengo na rzecz ro­
dzin wygnańców węgierskich- wy* 
siedłonyełi ostatnio z gTanie .fugosła 
wji. /

Równocześnie papież za pośred­
nictwem nuncjusza apostolskiego w 
Budapeszcie przesłał błogosławień­
stwo rodzinom wysiedlonym.

Pierwsze ostrzeżenie Abisynii
pod adresem ligi narodów

GENEWA, IG 12. Sekretarjat 
generalny ligi narodów potwierdza, 
że Abisynja przysłała do sekretarza 
generalnego długi telegram z zaża­
leniem na Wiochy spowodu krw a­
wych starć z  wojskiem włoskiem.

Telegram opisuje zajścia ze sta­
nowiska abisyńsldego i przytacza 
wymianę telegramów z Włochami w 
tej sprawie. Rząd abisyński oświad 
cza wreszcie, że zajścia te wywołały 
niebezpieczne położenie.

Abisynja nie powołuje się na ża 
tlen paragraf ligi wobec czego uwa­
żają ten telegram jedynie za pierw ­
sze ostrzeżenie pod adresem ligi 
harodów.

Numerus ciausus
na uniwersytetach amery­

kańskich
: NOWY JORK. 16. 12. PAT —
Problem t. zw. numerus clausus zna­
lazł się na porządku dziennym uni­
wersytetów amerykańskich. Dr. Ja - 
mec Mae Connaughy, rektor unwer- 
sytetu w Middletown wystosował 
do młodzieży żydowskiej,' uczącej
SÎ  T V zw* ^ asa°d przygotowaw­
czych, list, w którym przestrzega 
i n ^ LZC zapisywaniem się na fa- 
■u.tet medyczny, Rektor przytacza 

*v lisem swoim cyfry statystyczne, 
wj bazujące, że żydzi, choć stanowią 
zaledwie 4 proc. ludności St. Zjed­
noczonych, na 1 roku studjów me­
dycznych w uniwersytetach Amery­
ki stanowią 17 proc. studentów, o- 
jraz, że wśród kandydatów na fakul­
tetach medycznych tej jesieni stano 
wili a i 50 proc. Rektor wyraźnie się 
zastrzega, że list jego nie ma być u- 
fwaiaay za wyraz tendencyj antyse­
mickich.

gmachu gimnazjalnego.
W imieniu im nisierjum oświaty 

przemawia! w izytator Seweryn, w 
imienia starosty  Bosy — wieestaro 
s ta  Heynar, insp. Łedwos — imie­
niem międzyszkolnej komisji porożu 
miewawczej, prezydent Ałmstaedt 
—w imieniu m. Sosnowca, p. dr. Go­
siewski — imieniem społeczeństwa, 
dyr. Mazur — w imieniu rady szkol 
nej powiatowej i rady miejskiej m. 
Sosnowca, ks. kanonik Jankowski, 
p. Siekańska — w imieniu kola b. 
wychowanek, oraz uezeniea gimna­
zjum p. Zilłlngerówna.

Dyr. K raupo odczyta! szereg de­
pesz, które nadesłane zostały z oka­
zji uroczystości.

Następnie odbyła się część dc-

klamacyjno - wokalna: pięknie de­
klamowała p. Ćwierkówna — ,,Her­
kulesa'* Tetm ajera, popisywały się 
uczenice tańcami, a chóry gimna­
zjum i seminarjum odśpiewały sze­
reg pieśni.

Poświęcony wczoraj gmach g'im 
nazjum im E. P later jest jeszcze 
jednym dowodem, co może zdziałać 
praca grupy ludzi owianych dobrą 
wolą i umiłowaniem sprawy, To też 
gorące słowa uznania należą się ko­
mitetowi budowy: i aż. Czaplickie­
mu, toż, Sosnowskiemu, prezesowi 
Janikowi, ks, Sobezyńsktema, p. 
Kłosowi i tym wszystkim, którzy w 
szlachetnym tym wysiłku dali to 
c-o mogli, aby doprowadzić do końca 
zamierzone piękne dzieło.

W cierpieniach reumatycznych,  podagrze ,  bólach  

nerw ow ych  .i głowy, grypie i przeziębieniu oddaia  

t a b l e t k i  T o g a l  d o b r e  u s ł u g i .  T a b l e t k i  T o g a l  

p r z y n o s z ę  u l g ę  w t y c  h c i e  r p i e  n i a c  h,

D o  n a b y c i a  w n a j b l i ż s z e }  a p t e c e .

Wytyczne reorganizacji lecznictwa
w ubezpicczainiach spot.

Jak będzie wprowadzana instytucja lekarzy dom awycti?
Zakład ubezpieczenia na w ypa­

dek choroby rozesłał do poszczegól­
nych ubezpieezalni społecznych o- 
kólnik w sprawie wprowadzonego 
obecnie systemu lekarza domowego 
iW, okólniku tym czytamy m. iii 

„Ubezpieczony ma prawo u ter­
minie ustalonym przez ubezpicczaL 
nię zapisać się do. jednego z leka­
rzy domowych z listy, ustalonej 
przez ubezpicczalnię dla poszczegó! 
nycb obwodów. W wypadku, gdy 
względy terenowe lub organizacyj­
ne stoją tym  zapisom na przeszko­
dzie, ubezpieczalnia może zarządzić 
stały  przydział ubezpieczonych do 
lekarzy rejonowych. Ubezpieczony 
korzysta z pomocy lekarzy innych 
(specjalistów) tylko na podstawie

skierowania go przez własnego le­
karza domowego. Jeżeli ubezpiecza! 
nia posiada dostateczną ilość leka­
rzy specjalistów, to może zezwalać 
uprawionym do świadczeń zwracać 
się bezpośrednio do lekarzy chorób 
wenerycznych, chorób dziecięcych i 
położników, w sposób uwzględnia­
jący warunki terenowe i organiza­
cyjne ubezpieezalni*.

Wspomniany okólnik zaznacza, 
że reorganizacja lecznictwa ma być 
wprowadzana etapami, a ustale­
nie ostatecznej formy organizacyj­
nej nastąpić może po upływie t a ­
kiego czasu, który pozwoli na Awier 
dzenie celowości' i prawidłowości w 
funkcjonowaniu organizacji to ta l­
nej".

i w y  zamach polityczny w Sowietach
MOSKWA, 16.12. W kolektywie 

rolnym K rasnyj T.ug w okręgu ode- 
skim dokonano zamachu rewolwero­
wego na nowo obranego przewodni­
czącego miejscowego sowietu. Karę.

K ilku nieznanych ludzi dało do 
niego przez okno kilka strzałów, — 
K ara  odniósł ranę.

Z polecenia GPU. władze roz­

poczęły energiczne śledztwo. Aresz­
towano wielu podejrzanych.

Pierwsze śledztwo wykazało, /e  
chodzi tu o zamach polityczny na 
urzędnika. Zamachowców oczekuje 
według ustawy prezydjura komite­
tu wykonawczego związku sowiec­
kiego z 3 bm.. wydanej po zamordo 
waniu Kirowa, na karę śmierci.

Przechodnie pobili nieostrożnego kierowcę
samochodu

PARYŻ, IG. 12. PAT. Havas do 
nosi z  Saarbrucken: Wczorajszej
nocy miał tu miejsce tragiczny'w y­
padek, mano wicie jeden z oficerów 
policji cudzoziemskiej, rekrutowanej 
indywidualnie przez komisję Saary 
prowadząc samochód zranił przecho 
dząeą kobietę.

Przechodnie, świadkowie tego

wypadku, rzucili się na oficera, tak, 
iż ten uważając, że grozi mu niebez 
jreczeństwo w yjął rewolwer i strze­
lił raniąc jednego z napastników.

Napastnicy zaatakowali ponow­
nie oficera i poturbowali go ciężko, 
tak, iż zarówno jego, jak i rannego 
przezeći osobnika przewieziono na­
tychmiast do szpitala.

P oniedz

17
Grudzień

x)ziś Łazarza b, 
Jutro: Gracjana 
Wschód słońca: 7.17 
Zachód słońca: 15,23

RMDJO
W ARSZAW A.

Poniedziałek, 17 grudnia.
6.45 „Kiedy ranne w stają zonie*4. 

6.52 G im nastyka. 7,15 Dziennik porań 
ny. 7.35 Chwilka pań domu. 7.40 Zapo 
wiedź program u. 7.50 K oncert rekla­
mowy. 11.57 Sygnał czasu z Warsz. 
Gbserw, Astron. 12.00 H ojna! z K ra ­
kowa. 12.03 W iadom. m eteorol. 12.05 
Codz. P rzegląd  P ra sy  Polskiej. 12.10 
K oncert zespołowy. 13.00. Dziennik p.> 
iudniowy. 13.05. P ły ty- 15.30. Wiadomoś, 
ci o eksporcie polskim. 15.35. Przegląd 
giełdowy. 15.45. M uzyka lekka. 18.45. 
Niemiecki. 17.00, T rio  fortepianow e.
17.25. Skrzynka pocztowa. 17.35, Płyty.. 
17.50. Pogadanka B. iW jnawera 18.00, 
Skrzynka pocztowa. 18.10. P rzegląd  fil 
mowy- 18.15. R ecital z Poznania, 18.45, 
Nad Goplem — pogawędka dm dzieci 
starszych. 18.00. A udycja stzrelecka.
18.25. C hw ilka społeczna. 19.30. Odczyt z 
Łodzi. 19.45. P rogram  na  dzień n astęp ­
ny. 19.50. W iadomości sportowe, 20.00. 
Koncert popularny. 20.45. D ziennik wie 
czorny. 20.55. J a k  pracu jem y w Polsce, 
21.00. M uzyka historyczna. 21.45. Odczyt 
z K rakow a. 22.00. K oncert reklam ow y. 
22.15. L ekcja tańca. 23.00. W iadomości 
meteorologiczne. 2305 M uzyka tanecz­
na,

 o-----
' DZIAŁALNOŚĆ ■ BIUR POŚRED­

NICTW A PRACY FUNDUSZU 
BEZROBOC1 A.

B iura pośrednictwa pracy furs 
duszru bezrobocia na terenie całego 
kraju  skierowały do pracy w paź­
dzierniku ogółem 48.263 osób, w tent 
42.449 mężczyzn i 5 814 kobtet. Na 
terenie województw centralnych 
skierowano do pracy 14.659 « -ób, w 
województwach wschodnich 2.069, w. 
zachodnich 26.147 oraz w południo. 
wyeh 5.448 Z ogólnej liczby e ki ero 
wanych do pracy przypada na g ru­
pę górników 204 osób, na hu trików 
708, na metalowców. 1920, na wió* 
kienników 1.625, na robotników bu­
dowlanych 2.387, na inne zawody 
1.509, na niewykwalifikowanych' 
34.598, na robotników rolnych 957. 
na pracowników umysłowych 992s 
na młodocianych 266, oraz na służbę 
domową 987 osób

1 Zagię&ia
T E A T R M I  E J  8  K I 

W S O S N O W O U.
Dziś o godz. 20 min. 15 w ystąpi g o ­

ścinnie ,-joden raz  niezrów nany m istrz 
słowa i siewca hum oru Leon W yrwie*. 
Bodzie to n ielada a trak c ją  dla public* 
nowi.

Ceny m iejsc od 50 gr. do 4 z! B ilety  
są do nabycia w firm ie p. Czechow­
skiego.

Ju tro  te a tr  m iejski g ra  w Dąbrowie 
w sali „R esursy '4 kom edję 4 . S łonim ­
skiego pt. „RODZINA*1.

W torek — Czeladź w sali k ina  „Cza 
ry “ „Rodzina1* A. Słonimskiego.

Środa — Będzin w sa li k ina  Aphtfc* 
„Rodzina54 A. Słonimskiego.

 o-----
W Y N IK I WYBORÓW DO RADY 

PO W IA TO W EJ.
Onegdaj odbyły się wybory r ,len­

ków rady powiatowej (sejm iki''  po­
w iatu będzińskiego.

Do rady zostali wybrani pp. i 
giu. Bobrowniki: Ja n  Kowalik z  
Wojkowic Komornych i K arol Zię­
ba z Bobrownik; gnł- Ożarowice* 
w ójt M ałota i Jan  Wylęźek: gm, 
Łagisza: wójt F r. Dróżdż i Mieczy­
sław Zygmunt; g’m, Grodziec: Do­
browolski i Stefan Dróżdż; gm. Ł®* 
sleń: Grzegorz Surma i Wł Si erb a jj 
gin. Niwka: P io tr Fusierski i Jan  
T atarach; gni, Zagórze: Kaz'm lerz 
iWyczesany i Wł. Zieliński; g m  O*- 
k«sk° - Siewierska: M arjan Ozaplio 
ki i Pless.



PRAW DZIW Y PR Z Y SM A K

NAJZDROWSZA PRZYPRAWA -  NA ŚWIĘTA
HASŁO WVB0R0WE „KRAKOWIANKA" 

Śmierć pod zwałami płonącej szlaki
Tragiczny wypadek w Dąbrowie

BLASKI I  W EN IE SOSNOWCA.
Otrzymaliśmy poniższy list?
Przeczytawszy wzmiankę pt. „Blaski 

i cienie Sosnowca11, bardzo proszę o u- 
mieszozeaie poniższych kilku słów;

Mieszkańcy Sielca, a przeważnie ul. 
Kaliskiej, nie mogą zrozumieć dlacze 
go m agistrat m. Sosnowca traktuje ich 
tak bardzo po macoszemu. Wszystkie 
ulice świecą dziurami, a podczas desz­
czu stoją cale bajora, które trudno 
jest ominąć.

Ulica Kaliska dawniej była bruko­
wana tak zw. kociemi łbami, po których 
podczas biota człowiek, skacząo jak mai 
pa dostał sic, na drugą stronę jezdni, a 
obecnie po pamiętnym remoncie tej u- 
licy przez m agistrat na wiosnę 1934 r., 
który nawierzchnię zrobił ze żwiru z 
hałdy katarzynskiej jest przy obecnych 
deszczach takie błoto, że okna partero­
we są stale przez przejeżdżające poja­
zdy opryskiwane, a ruch kołowy jest 
nie mniejszy jak w centrum  Sosnowca, 
gdyż obecnie ulicą Kaliską wszystkie 
pojazdy kierują się do miasta.

Oprócz tego, na tak zw. dawnej ko- 
lonji Wieczorka, którą to kolonją nie 
wiadomo kto się zajm uje obecnie, doiy 
kioaezne są stale przepełnione, a n ie ­
czystości nie mogąc się w dołach pornie 
ście, w ytryskają sobie w trotuarze źró­
dełkami i jedno właśnie z  tych źróde­
łek11 napełnia całą ul. Kaliską bardzo 
niemiłym znpaszkiem, tak że trudno 
przejść. Na „estetyczny" widok ul. K a­
liskiej składa się ustęp na cegielni p. 
Wieczorka, który stoi przylepiony do 
parkanu od ulicy.

Może komisja san itarna zatroszczy 
się wreszcie i te „przyjemne rzeczy1* * 
ulicy Kaliskiej na „Gwizdkę'1 mieszkań 
com usunie.

Z. JE R  USZKO.
• o--------

— Drobny pożar w Dąbrowie. One- 
gdaj popołudniu wybuch! pożar w do., 
mu P ie trasa w Dąbrowie przy ul, Ł u­
kasińskiego 12, Ogień stłumiono w za­
rodku.

Przyczyną pożaru była wadliwa kom 
strukoja komiiia.

— Oplat®k w legjonie młodych. Dnia 
SO bm. obwód sosnowiecki łegjouu m ło­
dych urządza tradycyjny opłatek dta 
członków i wprowadzonych gości w lo­
kalu własnym przy ul. Nowej 49. l a  far 
maeyj udzielą sekretarjat komendy ob­
wodu przy ul. Piłsudskiego 8, w ponie­
działki, środy i piątki od godz. 19 do 
godz. 20.30.

— W yjaśnienie p. J .  Czecha z Cze­
ladzi. W  związku z umieszczoną wiado 
mośeią, pt. „Przewodniczący badaczy 
pisma św. — złodziejem", otrzym ali­
śmy list od p. Józefa Czecha z Czeladzi, 
w którym wyjaśnia, Ż8 wyrokiem sądu 
grodzkiego w Sosnowcu z dnia 4 bm. 
został od winy i kary  uwolniony. (0- 
gkarżono go o kradzież desek).

— Odczyt. Dnia 17 bm. w gmachu 
syndykatu PHZ. w Katowicach odbę­
dzie się zebranie naukowe stowarzy­
szenia hutników polskich w godz. od M 
do 29.

Referaty wygłoszą: inż. Wł. Kuczew 
ski hr. Kąsper — Nowsze badania kok 
sów śląskich. Prof. Inż. R, Dawidów 
ssi — „Nowe poglądy na proces spala­
nia w piecach i paleniskach hutni­
czych'1 inż, St. Pożniak — „Wady wlew 
ków stalowych". Inż, Eag, Zaczyński 
„Ochotnicze drużyny robocza na Śląs­
ku c.

— Św. Mikołaj w szkole ad. 5 w Bą 
dżinie. Św. Mikołaj w towarzystw!© a- 
niolów, oraz delegatów wszystkich klas

gimnazjum /gromadzenia kupców w  
Będzinie przybył z ko3zem podarunków 
i słodyczami do szkoły i obdarował bie 
due dzieci podarunkami.

. — Gwiazdka dla dziatwy w Olkuszu,
W celu uniknięcia nieporozumień po­
daje się do wiadomości wszystkich or- 
ganizacyj społecznych, że gwiazdkę dla 
dziatwy najbiedniejszej w szkołach, u- 
rządzają szkolne komitety opieki rodzi­
cielskiej. zaś dla dzieci pozaszkolnych 
i bezrobotnych — związki pracy obyw. 
kobiet i do tych instytnoyj należy sk ła­
dać wszelkie ofiary aa gwiazdkę.

Onegdaj na hałdach huty Banko­
wej w Dąbrowie, wydarzył sio tra­
giczny wypadek, który zakończył sic 
śmiercią nieznanego mężczyzny, w 
wieku około 20 łat.

Mianowicie męzczyzna ów praw 
dopodobnie spał w chwili, gdy zwa­
liły się na niego niespodziewanie 
zwały płonącej szlaki, w wwożonej z 
wielkich pieców.

Mendla Miodowa? k, zamieszka­
ła w Będzinie przy ul. Sączewskie- 
go 1, idąc onegdaj ulicą zaczepiona 
została przez eleganckiego osobni­
ka, który uprzejmie zaproponował 
jej kupno oryginalnych kolczyków 
brylantowych, tylko za 130 zł.

P. Hendia nie miała jednak pie­
niędzy, a chcąc kupić kolczyki za­
prosiła nieznajomego do domu, 
gdzie wręczyła mu 6 obrączek i 3 
pierścienie złote oraz broszkę, wza-

W duiu wczorajszym w sali rady 
m i e j s k i e j  w Dąbrowie odbyło się do­
roczne waluo zebranie członków pod- 
okręgu Zagłębia, w którem udział wzię­
li przedstawiciele 27 klubów.

Zebrauie zagaił prezes ustępującego 
zarządu p. Sadowski, który na prze­
wodniczącego poprosił inż, Michalskie­
go. r,a sekretarzy powołano pp.: Gwoź­
dzia i Horzelskiego, Asesorowałi pp.; 
Kapuścik i Weber.

Ogólne .sprawozdanie z działalności 
ustępującego zai-ządu złożył p. Sadów 
ski, który podkreślił, że zarząd podokrę 
gu dokłada! starań, aby zmniejszyć za­
dłużenie podokręgu względem okręgu 
kieleckiego. Dzięki staraniom  ustępują­
cego zarządu, władze okręgu skreśliły 
zadłużenie podokręgu w sumie 560 zŁ 
Na zakończenie prezes Sadowski podkro 
ślil stanowisko prasy, która współpra­
cowała -z władzami piłkarskiem i nad u- 
zdrowieniem życia sportowego.

Następnie sprawozdania składali PP- 
Lorek — z wydziału gier i dyscypliny. 
Bluszcz — sekretarjat, Bitnerowski — 
aportowe i Koźlik — kasowe. Sprawo­
zdanie komisji rewizyjnej złożył P- P°*  
ludnikiewicz.

Po sprawozdaniach nastąpiła dysku 
sja.

Pierwszy zabrał glos delegat podko- 
legjium sędziów p. G rajcar, który pod­
kreślił, że władze podkolegjuaa dążą do

W; drugim dniu zawodów bokser­
skich p. a. „Pierwszy krok bokserski" 
w Sosnowcu po zakończeniu walk eli­
m inacyjnych odbyły się walki półfina 
łowe.

W yniki walk w drugim  dniu zawo­
dów przedstawiają się następująco: 

W aga piórkowa? Basista (P.K.S-) 
przegrał przez techn. k. o, w spotkaniu 
z Kopciem (Brynica), Naczyński (CK8) 
pokona! na pkt. Misztala (Unja).

Niezwłocznie przystąpiono do ak­
cji ratunkowej i nieszczęśliwego wy 
dobyto spod zwałów szlaki okropnie 
poparzonego.

W drodze do szpitala nieznajo­
my zakończył życie.

Policja prowadzi dochodzenie, ce 
lem ustalenia tożsamości ofiary tra­
gicznego wypadku.

mieszkanki Sędzina
mian za wymarzone kolczyki.

Nieznajomy szybko się ulotnił z 
mieszkania i dopiero wówczas Mio- 
downikowa poczęła podejrzewać, że 
została oszukana. Pobiegła więc do 
jubilera, gdzie okazało się, że pomy­
słowy oszust sprzedał jej bezwarto­
ściowe szkiełka.

Zrozpaczona niewiasta zameldo­
wała o wszystldem policji, która za­
jęła się odszukaniem filuta.

usunięcia z© swego grona sędziów, któ­
rzy nic wypełniają sumiennie i obiek­
tywni© sw°ich obowiązków. Następnie 
w dyskusji zabierali głos pp.; Jaehim- 
czyk Lichtensztein, G wóźdź, Lorek, łnŁ 
Bijasiewicz, Kąncłer, Kosmala I inni..

Po dyskusji zebrani uchwalili ustę­
pującemu zarządowi absolutorium i 
podziękowanie za wytężoną i objektyw- 
ną pracę. Budżet na 1935 r. uchwalony 
został w sumie 3.442,85 z1.

Na zasadzie dwuizbowości wybrany 
został zarząd podokręgu i wydział gier 
i dyscypliny, ustalony przez „komisję- 
matkę*1.

Prezesem podokręgu wybrany został 
p. Wolski, p. Sadowski — wicepreze­
sem, p. Bluszcz — sekretarz, p. Oleksiak 
— skarbnik, p. Fuks — członek, p. B it­
nerowski — kapitan sportowy. Zastępcy 
pp.: Bielecki i Piwnik,

Przewodniczącym wydziału gier 1 
dyscypliny wybrany został p. Lorek.— 
Członkowie pp.: Koźlik, Strojczyk, Bron 
ne i Szadokierski. Zastępcy pp.: We­
ber i Homelski.

Komisja rewizyjna pp.: Poluduikie-' 
wieź. Binkiewicz, Rosół. Zastępcy PP-? 
Rozenzafł i Nawrocki.

Na zakończenie zebrani uchwalili 
wniosek na walne zebranie okręgu k ie­
leckiego, aby siedzibę okręgu przenieść 
r. Częstochowy do Sosnowca.

Waga lekka: Brause (Arja) zwycię­
ży! Witkowskiego (Sokół-Czeladź) 
przez techn. k, o. w I I I  starciu.

Rambuszek (PKS) pokona! na pkt. 
Jegorowa (PKS) Karoliński (Unja) 
wygrał walkowerem spowodu niesta­
wienia się zawodnika K urdziela (PKS).

Waga pólśrednia: Szlauer (OKS) po 
konał swego kolegę klubowego, Bisie© 
kiego przez techn. k, o, w TO starciu. 
Bujak (Unja) wygrał przez techn. k. o.

ŚW. M IKOŁAJ W GIMNAZJUM IM.
ŁUKASIŃSKIEGO W DĄBROWIE.
Gimnazjum miejskie im. W, Ł u k a­

sińskiego w Dąbrowie zaprosiło św. 
M ikołaja, aby ucieszył serduszka n a j­
młodszej i najbiedniejszej dziatwy 
szkoły powszechnej nr. 3. Ze wzrusze­
niem i radością patrzyły dzieci na 
św, Staruszka, który tak serdecznie i 
mile przemawiał do nich a tak przedzi 
.wnie wiedział o wszystkich figlach i 
psotach. Ale św. Mikołaj dobrotliwy — 
to też z wielkiego kosza, który tyle bu 
dził zaciekawiueia, posypały się poda 
ruuki.

Czego tam  nie było: słodycze, ksią­
żeczki, przybory szkolne i wiele, wielo 
rzeczy.

P rzy herbatce i apetycznych pącz­
kach upłynęła godzina, a potem muzy 
ka... korowody,,, zabawy,.. I  wreszcie z 
przytulonemi do rozradowanego serca 
torebkami — do domu.

Za tę chwilkę radośeL jakiej doz­
nały dzieci, za tę serdeczną i m ilą 
współpracę szkoły średniej z powszech­
ną kierownictwo szkoły n r 8 składa dy 
rekcji gimnazjum, uczniom i paniom 
/ kom itetu rodzicielskiego przy gim na 
zjum serdeczne podziękowanie. 
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I
 P ieniądz jest śliski, zanim | |  

wymknie Ci się z rąk  złóż go na |jj 
książeczkę oszczędnościową do | |  

KOMUNALNEJ KASY | : 
OSZCZĘDNOŚCI i

pow. Zawierciańskiego w Za- l i  
wierciu. | j

z Muchą (CKS) Ranach I I  (PKS) zwy 
ciężył na pkt. Choińskiego (PKS).

W aga średnia? Jeżowski (CKS) po­
konał Sobolewskiego (niestow.) przez 
techn. k. o, w I  starcia, Polak (PKS) 
zwyciężył na pkt. Kopcińskiego (Unja)

PÓŁFINAŁY.
W aga lekka: Marcinkowski (Strze­

lec) zwyciężył na pkt. Karolińskiego 
Rambuszek wygrał niezaslużenio na 
pkt. z Brausem (Arja).

W aga pólśrednia: B ujak (Unja) po 
konał n a  pkt. Godzwonia (Brynica). Ba 
nach II  pokonał po ładnej walce Szlau 
ora przez techn, k. o, w trzeeiem s ta r­
ciu.

W aga średnia: Polak (PKS) po za­
ciętej walce w ygrał na pkt. ze Spy- 
rzyńskim (Sokół).

FINAŁY.
Wczoraj wieczorem odbyły się wat­

ki finałowe, które dały wyniki:
W aga papierowa: W andersm an (Ac 

ja) wygrał przez techn, k. o. w I  ru n ­
dzie ze Zgorzelskim (Strzelec),

W aga musza: Leizorgon (Arja) po­
konał kolegę klubowego Topiofa przez 
k. o. w I rundzie.

W aga kogucia: F lorki e wic* (Strze­
lec) w ygrał w I I I  starciu przez dy­
skwalifikację Ligęzy (Policyjny).

W agą'p iórkow a: Kopeć (Brynica) 
w ygrał w I I  starcia spowodu dyskw a­
lifikacji Naczyńskiego (CKS),

'W ag a lekka: Brause (Arja))
wygrał walkowerem spowodu niesta-1 
wieuia się zawodnika Marcinkowskie­
go (Strzelec).

W'aga pólśrednia; Bauach II  poko­
nał Bujaka (Unja) w I I  3tarciu prze® 
k. o.

W aga średuia: Polak (PKS) w ( Ł 
s tarc iu  przez techn, k. o. pokona! Je ­
żewskiego (CKS).

Waga półciężka: Jaśniewicz (PKS) 
w ygrał w I  rundzie z K itą (CKS),

Po zawodach odbyło się uroczysto 
wręczenie pamiątkowych żeton >w.

N a zakończenie odbył się mecz tow a­
rzyski pomiędzy Poilcyjuyin (Sosno< 
wiec) a częstochowską Makabią, który, 
zakończył się zwycięstwem gospodarzy 
,w stosunku 7:5. Szczegóły meczu poda­
tny w najbliższym numerze.

Kolczyki brylantowe za... 130 zt.
Przykra przygoda

SPORT
i WYCHOWANIE FIZYCZNE

O b rad y  piłkarzy ■ ’
Nowy zarząd podokręgu Zagłębia i wydziału 5. i O.

Pierwsze walki młodych bokserów z Zagłębia
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ŚLĄSK W LIDZE,
Wczoraj odbył sifj decydujący mecz 

o wejśeie do ligi pomiędzy K. S. Ślą­
skiem (Świętochłowice) i Naprzodem 
(Llyiny).

Mecz. zakończył sic zwycięstwem 
Śląska w. stosunku 2:1 (2:0), dzięki cze 
ran klub ten awansował do ligi pań­
stwowej. Zawodom przyglądało się
8000 widzów.

WAE'FA -  MAKAK* 12:4.

W spotkanhi o drużynowe misti*zo_ 
stwo Polski w ooksie Warta poznańska 
pokonała warszawską Makabi w sto­
sunku 12:4. Meca odbył się w Warsza­
wie.-

X Zaglebianka — „Zetk»“ (Chorzów). 
3:0. Wczoraj na własnem boisku będziń­
ska Zaglebianka, pokonała w spotkaniu 
towarzyskiem ES. .Zelka" z Chorzowa 
w stosunku 3:0'.

■ 0 ( ) o ---------------

HUMOR
SERCE KOBIETY.

Pani Lena, kobieta o gołębiem ser- 
ou, uczestniczy w polowaniu, ale widok 
ginącej od strzałów’ zwierzyny działa 
na nią okropnie.

W pewnej chwili zdenerwowana pa 
m Irena woła łzawym głosem:

— Polowanie jest barbąrzyństwewm 
Zwierzęnę powinno się zabijać przed 
polowaniem!

WIĘC KTO WŁAŚCIWIE?
Córeczka: — Tatusiu, przyszedł ja­

kiś pan i chce pomówić z głową domu.
Ojciec: — Powiedz mamie.
Matka: — Powiedz służącej.

PUNKTUALNOŚĆ.
Pan Kaminerson od dwuch miesięcy 

szuka mieszkania.
Po długich tarapatach znalazł odpo 

wiednie przy ul. Bagateli, nawprsot ko 
star wojskowych.

Pewnego razu spotyka go znajomy:
— No, jak tam? Zadowolony jesteś 

ze swego mieszkania?
— Bardzo, bardzo. Powiadam ci, nie 

ma to , jak mieszkać obok koszar. 
Wszystko jest jak w zegarku, punktu­
alnie w oznaczonym czasie! ;

Moja córka naprzykład, wstaje ra­
zem z trębaczem, a wieczorem kładzie 
się spać z doboszem.

Ofiary
Dyrekcja i urzędnicy towarzystwa 

górniczo - przemysłowego :,Śaturn“ 
wpłacili na pomoc ofiarom powodzi w 
okresie od lipca do grudnia or, łączną, 
sumę 11.700 zł., eo stanowi 1C proc. mie­
sięcznych poborów, zadeklarowanych na 
ten cel uchwałą walnego zebrania przed 
stawieieli urzędników towarzystwa ,Sa 
1urn“ w dniu 25 lipca 1934 roku.

Robotnicy i woźni tegoż towarzy­
stwa kopalń: ,,Satum*‘, ..Jawi-z'1 i 
,,Mnrs“ oraz fabryki Portland - cementu 
„Saturn" i kamieniołomu mai gin ecrnen 
towogo Spiny" dali na tenże cel od 
pół do i  proc. miesięcznych zarobków’ 
w 'przeciągu trzech miesięcy, pytlem 
9.688.99 zł., razem więc pracownicy n- 
mysłowi i fizyczni towarzystwa górni­
czo - przemysłowego ..Saturn" zlniyli 
ną rzecz nieszczęśliwych ofiar kątastro 
fy powodzi 21.388,99 złotych.

Pieniądze te zostały wpłacone w pię­
ciu ratach do PKO. na konto Nr. 2200 
ogólnopolskiego komitetu pomocy ofia­
rom powodzi w Warszawie.

ft * •
Dp kasy ehrżcśc. Iow. dobroczynności 

w Sosnowcu, ul. 3 Maja nr. 20 złożono 
ofiary na wieczerzę wigilijną dla naj­
uboższych. Rodzina pik. K. Bauphina i 
Kazimierzostwo Zielińscy po zł. 10. p. 
Wincentyna Zarzycka zł 20, p AiPoni- 
na Gostomska zł. 10, pp. Tgnaeos’wo Ko 
rabjuszowie z Żarek i Józefostuo Ol­
szewscy po zł. 5 Y. X. zł. 3,

ww%
K I N OZASkĘBtE

: 'Nii» jf||, lit'

Zawiadamiamy P. T. Publiczność, że w dnin 17 I 18 6. m. 
ceny miejsc od 0.25 gr.

Dziś i dni następne 
Pokusy lekkiego życia. Nawrócenie ..Niebieskiego ptaka" przez 
miłość maleńkiej córeczki przedstawia wzruszający dramat 

filmowy pt.Teraz i zawsze
Arcydzieło gry aktorskiej GARY COOPERA, CAROL! LOM­
BARD i cudownego zjawiska ekranów maleńkiej SHIRLEY

TEMPLE.
Nadprogram: Tygodnik Paramountu (ślub księżniczki Ma­
ryny z księciem Kentu) dodatek komedjowy i  tygodnik Pat

Wkrótce: „ŚLUBY UŁAŃSKIE". 'F^\ KINO

pftLAcg
DZIŚ I DNI NASTĘPNE!

Coś nowego — potężnego — wspaniałego!
Tylko dba ludzi o silnych nerwach!

Cygański w óz
Dramat z życia ludzi cyrku.

. W  roli gl,.CHARLES BICKFORD..
il | i *. \  ; . ! ' i i - . :  ! ; i ; ! i.,

K r n s  T e a f r

E M

DZIŚ I DNI NASTĘPNE.
LINA NOPO I JEAN GALL A ND w wielkim dramacie 

małżeńskim p t.

„Grzech miłości"
(MATE U DOLOROSA)

! Nadprogram: TYGODNIK FOX A

mT : V l ™ y m ’

„Szwajcarskie G om kle 
Zioła" (z marką Ko. 
;ut) są stosowane orzy 

chorobach tofądba. ki 
szek, obstrukcji i ka 
mieni żółciowych, 

„ozwajfcarskie Gorzkie Ziuta" 
są naturalnym łagodnym środ­
kiem przyciyszczającym, ułatwia­
jącym funkcja organów trawienia 
i działającym przeciwko otyłości.

Swędzenie ciała oraz wszelkiego 
rodzaju wyrzuty skórne usuwa

KREM LAIN-AGE
z kogutkiem

jest to idealny nieszkodliwy ko­
smetyk, usuwający wady naskór­
ka tak u dorosłych, jak i u dzieci 
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d r o b n e
OGŁOSZĘ mik 

w
„Exaresie Zagłębia”

mają zawsze 
niezawodny skutek.

m

SZLAMOWICŹ LEWEK ICEK zgubił 
dowód osobisty ’ wydany w Działoszy­
cach.

K R W A W A

m m

iWszedł woźny i oznajmił:
— Sędzia śledczy pan Paweł de 

Gibray z panem podprokuratorem 
przyjechał i czeka na pana.
. . Przed gmachem stała karetka 
Bieneta i dwa fiakry, najęte przez 
kry gad jera Fontaigne'a,.

Gibrayowi opowiedziano wszyst­
ko w kilku słowach. Członkowie są­
du i agenci rozlokowali się i poje­
chali-do ha Chapcłle.

Na ulicy Ernestyny tłum nie tył 
ko nie zmniejszył się. lecz nawet po­
większy! i bawił się rozmaiteiai do­
mysłami. w których nie było naj­
mniejszego sensu.

Że spełnioną została zbrodnia, 
dowodziła tego obecność komisarza 
i sierżantów miejskich w domu u- 
trzymującego powozy do wyi a ję­
cia, oraz aresztowanie woźnicy Oa- 
cłeta.

Ale co to mogła być za zlv'< -11-in? 
Czy Cadet był <rłó\yoym w>n< waj- 
cą? A Wawrzyniec Bi net czyż b ił 
wspólnikiem?

Podniecone wyobraźnie m!'.h -ię 
na rozstrzygnięcie tych pytań i o-

czywiśeie żadną miarą nie m jgly.—- 
Sierżanci miejscy postawieni przed 
bramą, z trudnością powstrzymy­
wali coraz bardziej rosnący tłum eie 
feawych, z wielkiego ożywienia ma- 
ehający rękami, rozprawiających i 
wrzeszczących na całe gardło.

Nagle ciszą nastała.
Z ulicy I>ondev':!le wyjechały 

trzy karety i zmierzały przed dcm, 
gromadą łudzi oblężony.

— Sąd jędzie — mówili c:eh iwi 
jeden drugiemu na ucho.

Tłum rozstąpił się. przepuścił 
karety przez bramę, która Dę też na 
tychminst otworzyła i zamknęła za 
niemi.

V.
Oględziny.

Tylko- na chwile tłum widział 
przybyłych i znów na ich rachunek' 
oddawać się zaczął najfantastycz­
niejszym przypuszczeniom.

— To sam prefekt połic i — 
wili jedni.

— E. gdzie tam! minister <.-ora 
wiedłiwosci! — zapewniali

mo:

Domysły szły na wyścigi.
A tymczasem komisarz dzielni­

cy prędko wyszedł z mieszkania ną 
spotkanie członków sądu

Przywitano go pochwalam za 
tak prędkie zawiadomienie sądu i 
prefekta.

— Za obowiązek uważałem sot/ń 
nie tracić ani minuty — odpowie­
dział — zbrodnia wydarzyła śię 
wśród okoliczności osobliwych i dla 
tego śledztwo.wydaje mi się pilnem.

— Gdzie ofiara? — zapytał pro­
kurator.

— Proszę panów...
Komisarz zaprowadził członków 

sądu do karetki, przy której stało 
na straży dwueh sierżantów miej­
skich. Sam otworzył drzwiczki.

Wtedy ujrzano trupa w te j poeta 
wie, jaką żeśmy już opisali. Przy 
nim na ławeczce leżał kapelusz.

— Ozy kto dotykał się trupa? — 
—- zapytał sędzia śledczy.

-e- Nie — odparł komisarz — 
znajduje się on w takiem samem po­
łożeniu. jak go zobaczył stajenny 
pana Bionet, który otworzył karet­
kę, żeby, ją, jak zwykle, wyczyścić.

— O, której godzinie powróciła 
ta baretka?
... — Nie umiem na to pytanie od­
powiedzieć,, panie .sędzio, ... ,-

— Dlaczego?
— D la! batWżb' 'prostej przyczy­

ny. Woźnice moi biorą klucz od bra
my.

dzają go do stajni, a sarni odchodzą 
sobie, zamykając bramę.

— A czy jest tutaj woźnica; który, 
jeździł tą karetką?

— Kazałem zaprowadzić go do 
cyrkułu przy ulicy Dondeville — o- 
dezwął się komisarz.

— Dobrześ pan zrobił! Czy wie, 
za co go aresztowano?

— Nakazałem nie mu o tero nic 
mówić.

— To roztropne z pańskiej stro­
ny. Czy proiokuł zaczął już pan pi­
sać ?

— Tak, ale bardzo krótko, bo nie 
badałem. Oto jest.

Gibray przejrzał go.
— Zaczniemy — rzekł. — A po­

nieważ nie mam z sobą pisarza, po­
proszę sekretarza pańskiego.

— Jest on całkiem na usługi pań 
skie. .

— Przedewszystkiem — mowii 
dalej sędzia śledczy — trzeba wy­
jąć trupa z karety i umieścić go w 
jakiej szopie.

Stajenny Franciszek przyniósł 
wiązkę słomy — rozesłał ją  na, zie­
mi podwórza, a dwaj agenci nie bez 
trudności, wyjęli z kartki trupa, któ. 
ry zupełnie już zesztywniał. Położo­
no ciało na słomie, w górę podniósł­
szy głowę, tak, ażeby można było 
dobrze przyjrzeć się rysom twarzy.

d. c. n

kiedy wyjeżdżają na noc. Wra-
dnidzy. cąjąę, wyprzęgają konin, zaprowa-
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